leci Avie mal 
robotnigg 
į włożgladigki! 


Warunki prenumeraty: 


W Warszawie a odnoszeniem mie. 

siętznie Mk. 140,= 
baz odnoszenia » 180,— 
Na prowincji miesięcz. 
Zagranic» 


Rok XXYVIE 


© 


TU 


Ceny ogłoszeń : 
w tekście (przed kron.) Mk. 45 
Nekrologi » 25 
zwyczajne » 20 
drobne za jeden wyraz ,, 8 
Wszystkie ogłoszenia obliczaja 
się nonparelem (drobn. pism.) 
W tekście — więcej nad 2 szpaliy o 
` 254. drożej 
Ogłoszenia: w N2Ne niedziel. o 25% „ 
Fantazyjne i firm zagran. o 50% ,, 
Każda nowa podwyżka taryfy obowią- 
zuje wszystkie przyjęte ogłoszenia od 


EGŁOSZERIA 


edakcja-przyjmuje interesantów od 1-2 pp. Za zwrot rękonisów redakcja nie odpowiada. Tel Redaxcji 178-10, Admin. 120-13 
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Aune pojedyńczy w Warszawie 


5 m — m pani S m. 


Administracja czynna od i0 do 5-ej bez przerwy. Kasa czynna od ii do 2. Rachunki pl"*ne w środy. 


Walka o Górny Sląsk. 


PRZYWRÓCENIE SPOKOJU. 70 
„Opole, 8 maja. 
(PAT). Sytuacja poprawiła się ma całym 


Jeden z oddziałów składał się z 60 ludzi. Przy. 
wódcy bojówek niemieckich zdołali zbiec. Stra- 
ty powstańców wynoszą kilkanaście osób, zabi- 
tych i ranionych. Jest także kilkoro ranionych 


terenie, objętym powstaniem. Wojska franeu- |dzieci. Niemcy stracili 8 zabitych. 


skie zabezpieczają” iw: miejscowościach, przez 
nie obsadzonych spokój i porządek. Ruch pow- 
stańczy nie przerzucił się na miasta. W Ża- 
brzu podjęli robotnicy ponownie pracę. Woj 
ska powstańcze obsadziły kraj małemi oddzia- 
lami, Dzięki dzielnej. postawie wojsk francu- 


skich, które okazały wszędzie energję i zimną| ` 


krew, sprawa pacyfikacji G. Śląska jest na 
najlepszej drodze. * 
ODEZWA. DO ROBOTNIKÓW. 


i Bytom, 8 maja, 
(PAT) Wczorzj ukaząła się odezwa, pod- 


"Qisana przez posia Kortaniego i. 3 


polskich organizacji robotniczych, następ 
cej treści: "ZPA" zk 
„Rodacy! Dzielny 4 patrjotydźny nóbotnik 


górnośląski, stanąwszy do wałki o swoje pra- 


wa i wyzwolenie, osiągnął swoje cele, Bo oto * 


zbrojny lud polski zajął tę część ' Górnego 
Śląska, gdzie Polska uzyskała większość gło- 
sów i gmin podczas plebiscytu, 

Roboiniku polski! Swoją mężną posta: 
wą, swoją wytswałością i ofiarnościa ułatwi- 
łeś zbrojnemu bratu świetne zwycięstwe, 
p- budzić musi podziw w całym świecie. 

ziękujemy ci z całego -seno 
męstwo i- ofiarność. jeż is tętna 

Lecz osiągnąwszy cel naszych walk; trze- 
ba nam przywrócić normalne życie i podjąe 
pracę, bez której żadne społeczeństwo istnieć 
ie może. -Dlatego wzywamy wszystkich ro- 
boiników, z wyjątkiem tych, którzy stoją pod 

"w ramach zorganizowanych :- hufców 
powstańczych, aby w: poniedziałek, dnia 9-go 
maja wrócili do pracy. Nakazujemy; aby 
wszyscy. zachowali ład; porządek t karność, 
aby przedowszystkiem nie wyrządzsli żadnej 
krzywdy urzędnikom, -sami im gwarantowali 
bezpieczeństwo mienia 4 życia  Urzędników 
zaś wzywamy, aby wszysty, powrócili na swo- 
je miejsca pracy, bo nie stanie się im żadna 
krzywda“. io fej jiz » 

(O odezwie i osiliśmy wezoraj w 
kor, telefon. z Sosnawca, Przyp, Red.) 


POWRÓT DQ PRACY, 
Bytom, 8 maja. 
PAT.) Jutro, w poniećziałek, powracają 
do pracy robotnicy, Którzy nie służą w od- 
działach powstańczych. Czymą oni to na roz- 
kaz p. Korfantego, oraz: swoich organizacji 
zawodowych. i 


SYTUACJA W POWIECIE LUBLINIECKIM 
Sosnowiec, 8 maja, ` 


(E. E) powiat 1ublintecki, z wyjąt- 
kiem 2603 ire się w rękach powstań. 
©ów. Miasto przepeinione jest stosstrupłera- 
wi, istnieje jednak prawidopodobieństwo, óż 
wobec otoczenia miasta przez powstańców, 
stosstruplerzy poddadzą się. j 

W: Dobrodzieniu w piątek nastąpiło ostre 


- starcie między powstańcami a  bojówkami 4 


niemierkiemit Powstańcy stracili trzech za- 
bitych i jednego: ranmego. Niemcy strzelali 7 
žien Ustawili karałany maszynowe na wie- 
vy kościelnej, ratuszu i poczcie. Mimo to po" 
wstańcy zdobyli miasto, Podczas walk ucier- 
piało wiele sklepów. Stosefruplerzy częścio- 
wo uciekli, częściowo dostali sie do niewol!. 


« Połączenie telefoniczne w całym powiecie 
nte zostało uszkodzone ; telefony funkcjonują. 
W nocy z czwartku na piątek Niemcy na- 
padli: na posterunki powstańcze dookoła mia- 
sta i zabili trzech powstańców. 


ROZBRAJANIE FRANCUZÓW PRZEZ B0- 
7 JÓWKI NIEMIECKIE. 
ZZ j Bytom, 8 maja. 
„(E. E.). W Kluczborku we czwartek, 5-g0 
waja Francuzi wyjeżdżając z tego miasta, przy 
wsiadaniu do pociągu byli napadnięci przez 
uzbrojonych Niemeów, którzy :ch rozbroili, bi- 
jąc kolbami i strzelając. Francuzi nie strzelali 
j wcale. Jeden Francuz zabity, 3 rannych. Niem- 


tarakidy mikzynówe. forsan 
SZCZEGÓŁY ZAJŚĆ W HUCIE KRÓLEW- 
i CE P SKIEJ. i ; 


Bytom, 8 maja. 

(EE). © wypadkach w Królewskiej Hu- 
ćle otrzymano szczegóły następujące:  [Wiado- 
mość o zezwoleniu, czy nawet wezwaniu ko- 
misji międzysojuszniczej co: do zwerbowania 
trzech tysięcy Nemców do molicji plebiscyto- 
wej, wyzyskali Niemcy w ten sposób, iż w każ- 
dem mieście poszczególnie ogłaszają, że z da- 
nego miasta potrzeba trzy tysiące ochotni- 

` {Podobne ogłoszenie rozlepiono w Hucie 
Królewskiej. Na skutek ogłoszenia przed ra- 
tuszem, zgromadził się thim około 1.200 Niem- 
ców, domagając się wydania broni. Zgroma- 
dzenie to zamieniło się rw manifestację. Wygla 
szano przemówienia w patrjotycznym duchu 
niemieckim, śpiewano pieśni niemieckie. Ma 
n'festanci wystosowali do władz koalicyjnych 
żądanie, aby te zmusiły powstańców do opu: 
szczenia Górnego Śląska w najkrółszym ter- 


(Li 


minie. Żądanie to o charakterze ultymatyw- | 


nym wyznaczało ‘nawet godzinę, w której Śląsk 
Górny uwolniony ma być od powstańców. 


- Manifestanci sformowali pochód, który za- | si 


kończył się szeregiem napadów na instytucje 
polskie. Między innemi tłum niemiecki zde 
molorał hotel Reichshot i lokal Zjędnoczenia 
Polskiego. Równocześnie zaczęto napadać na 
Polaków spotykanych. Obijano ich laskami, a 
kilka osób w ohydny sposób zamordowano. 
© godz. t-ej min, 20 po południu rozpo- 
czął się z dwóch stron miasta atak powstań- 
ców. 'Wyw'ązała się strzelanina z karabinów 
i mitraljez. Po krwawej waloe powstańcy oko- 
ło godziny S-ej po południu opanowali całe 
miasto. Niemcy strzelali z okien. Wzięto do 
niewoli około 120 bojewców niemieckich i ko- 
munistów. Między inmemi aresztowany został 
a Holmar, przy którym ' znaleziono 
iele dokumentów dotyczących  organizac, 
Orgeschu. aok 
e = wre z Francuzami Polacy wyco- 
al' się z cen miasta, zatrzymując tv swych 
rókaak przedmieścia. w td mda, 


GWALTY NIEMIECKIE. 
` Bytom, 8 maja. 
(E. E.). Z północno-zaciiodiiiej części pow. 
|Opoisk ego, leżącego w pobliżu linji demar- 
kacyjnej, nadchodzą wiadomości, że Niemey 
wkraczają grupami po kilkuset ludzi z (poza 
linji demarkacyjnej na teren płebiscytowy, a- 


cy odebrali rozbrojonym 70 karabinów i dwa |Ż 


+ 
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resztują Polaków i wywożą ich do Niemiec. 
Stwierdzono take fakty w okolicach Pokoju, 
Krogułna, Popielowa i Siołkowie. N'emey znę- 
caja. się nad Polakami, a z samego Krogulna 
uprowadzili oni, jak dotychczas stwiendzeno, 
15 osób. 

W Opolu panuje nastrój bardzo niepoko- 
jący. Coraz częściej zdarzają się wypadki po- 
bicia Polaków przez Niemców, którzy nawet 
zaczepiają oficerów koalicyjnych, nietylko 
Francuzów ale i Włochów. 


STRATY WŁOSKIE NA G. ŚLĄSKU. 


Rzym, 8 maja. 
(E: E.). W sobotę wieczorem wydano ko- 
munikat urzędowy, idonoszący o stratach wojsk 
włoskich na G. Śląsku. Straty te wynoszą 19 
zabitych i 34 rannych. 


ODWOŁANIE ŻĄDANIA POSIŁKÓW KOA- 
LI CH. 


PA 


Gdańsk, 7 maja. 


NARADA POWIATOWYCH KONTROLE- 
RÓW KOALICYJNYCH. 


Bytom, 8 maja, 
(PAT). Pisma niemieckie donoszą, žė 
dziś odbyło się w Opolu zebranie wszystkich 
powiatowych kontrolerów koalicyjnych, w 
sprawie obecnej sytuacji na G. Slasku, 
ZAPRZECZENIA. CZESKIE. 
| * Praga, 8 maja. 

; (Œ. E.). Dzienniki niemieckie zamieściły 
wiadomość o inwazji wojsk czechosłowackich 
na Górny Śląsk i zajęciu niektórych powiatów. 
„Tribuna“ p:sze, że jest upoważniona do o- 
świadczenia, iż wiadomość ta jest pozbawio- 
na wszelkiej podstawy. 


PRASĄ NIEMIECKA 0 WYPADKACH GóR- 
NOŚLĄSKICH. 


Berlin, 8 maja 


ścia, jak zdobycie Górnego Śląska siłą. Zmo- 
bilizowamo już Reichswehrę. W Niemczech 
cana przez prasę burżuazyjną. Rząd może o` 
kazać się bezsilny do opanowania sytuacji, 
j przez nacjonalistów. Wobec te- 
go robotnicy niemiecey winni stanąć na stna- 
ży, aby zdusić wsząlką próbę rzywołania- waj- 
ny. Robotnicy niemieccy nie pozwolą się tak, 
jak w roku 1914 wciągnąć do wojny -Gdyby 
rząd niemiecki podniósł broń przeciwko Pol- 


go. ostajteczna konsekwencje. 


Wzamg „Rote rmm w Fówfede tims- 
$en, z polecenia landrata za wiedzą prezyden 
fa regencji i rządu Rzeszy władze wzywały 
ludność do tworzenia formacji ochotniczych 
przeciw Polsce. Zaznaczono przytem, że gdy- 
by nie zgłosiło się dość ochotników, mastąpi 
pobór przymusowy. Sytuację wewnętrzną wio- 
bec tego należy uważać za niezwykle ńaprę- 
żona. 


POCHÓD Z GÓRNEGO ŚLĄSKA DO 
SOSNOWCA. 
Sosnowiec, 8 maja. 
(PAT). Dziś o godz. tej po południu oko- 
sztandarami i orkiestrą na czele, 
Szopienie przybyło do Sosnowca. Pochód cią- 


gnął się na przestrzeni 4 kilometrów. Przedsta- 
wiciele miasta Sosnowca powitali w serdecz- 


[Szopienice na G. Śląsk. 


POMOC DLA POWSTARCÓW. 
> - > Sosnowiec, 8 maja. 
(PA'T). Wczoraj na uroczystem posiedze- 


czyć pół miliona marek na pomoc dla mie 
szkańeów g «m śląskich, oraz powzięła rezolu- 
cję, w której domaga się natychmiastowego 
rozstrzygnięcia sprawy przynależności Górne- 
gò Śląska, zgodnie z zasadami traktatu wer 
satskiego i wzywa wszystkie stronnictwa, aby 
nie pozwoliły żadnemu rządowi polskiemu 
podpisać uchwałę  krzywidząca lud- górnoślęr 
Ski. ` 
MANIFESTACJE P. P. S. W ŁODZI. 
Łódź, 8 maja. 


(PAT). Dziś Łódź manifestowała w dal- 
szym ciągu na rzecz przyłączenia G. Śląska do, 
Polski. Rano urządziła pochód manifestacyjny: 
P. P. 8. Pochód przeszedłszy głównemi nlica- 
mi miasta zatrzymał się na placu Wolności. 
Po przemówieniu prezydenta: miasta - Rżew- 
skiego, uchwalono rezolucję, protestującą jak- 
najenergiczniej przeciwko: fałszowaniu ` wyni- 
ków plebiscytu. Rezolucję złożono następnie 
w województwie. i . 

W. południę manifestowałi zdemobilizo- 
wani żołnierze, którzy wraz z młodzieżą no- 
botniczą w liczbie około 2.000 przybyli przed 
województwo, wznosząc okrzyki na.cześć G. 
Śląska. Do zebranych w krótkich słowach prze- 
mówił p. wojewoda Kamieński. , 


WCZORAJSZE MANIFESTACJE GÓRNOŚLĄSKIE. 


(Manifestacje wczorajsze rozpoczęli przebywa 
jący w Warszawie Polacy amerykańscy, którzy ze- 
brali się o 9 rano pod kolumną Zygmunta w licze 
kie kilkuset osób, z chorągwiami, amerykańskiemi 
ataie EAS 

Pochód wyruszył do ambasady angieiskict, i 
tam złożył memorjał u podpisami, poczem ul. Mar- 
szałkowską doszedł do Alei 8-g0 Maja, gdzie tym, 
czasem u wylota Mostu Poniatowskiego 


i |się wiec demokracji w obecności około 1Ą tysięcy 


osób, Przemawiali: ob, dr, Dłuski, Czaki, dr, Tylic- 
ha i Medard Downarowicz, oraz wiec Związków 
zawodowych pracowniczych. 

Po przemówieniach, rozwinął się olbrzymi 
pochód, z orkiestrą tramwajarzy na czele, ze sztan- 
darami i transpareniami, (który skierował się da 
Pałacu Rzeczypospolitej. 

Delegatom pochodu, w których imieniu prze- 


jego mocy, aby spowodować sprawiedliwa rozzyrzu 
gniecie sprawy: górzaśląskiej, 


niu rada miasta Sosnowca uchwaliła przezna - 


„ŁOBOTNIK”, pontedziałek, 9 maja 1921 r. 


urze odbudowy warszźatów kol, i jego pro- 


jekcie? ! Przeciez ian to, pomolane jeszcze 


O warsztaty, pruszkowskie. EE zerizez 


LV, 

Gdy skutkiem alarmów prasy kontrakt z 
Wafkolem stał się zbyt głośny, zwrócił: się 
prezes sejm. komisji budżet., posel Głąbiński 
do p. ministra Jasińskiego, A bliższe w calej 
sprawie wyjaśnienia, 

W, odpowiedzi na to zapytanie wystosował 
p. Jasiński do pos. Głąbińskiego list, o któ- 
rego treści dowiadujemy się z „Gaz. Warsz. w 
mr. 113 z z. m. W liście tym „wyjaśni a“ p. Ja- 
„6 sg umowę z Wafkolem w. następujący spo- 
sób; 


„W styczniu U. r, otrzymało Mimiste- 
rjum kolei żelaznych ofertę na naprawę ta- 


boru kolejowego i budowę warsztatów przez 
Towarzystwo Akcyjne, które w tym celu 


miało być założone przez grupę polskich | ; 


kapitalistów, przy współudziale zagranicznej 
firmy „Bahnbedart Darmstadt", na którego 
czele stanął ks, (Zdzisław Lubomirski. Pot- 
ska grupa kapitalistów miała objąć 75 proe, 


mym obcym kapitałem miał wynosić maxi- 
mum — 25 proc. 

„Po porozumieniu z p, ministrem skar- 
bu i po odbytych kilku konferencjach przy 
współudciale = przedstawicieli  Minisferjum 
skarbu, przemysłu i hamdlu, fProkuratorji 
Generalmej i Najwyższej Izby. komtroli pań- 
stwa, oraz. z przedstawicielami Spólki, msta- 
lono warunki umowy i przedłożono w dniu 
6 kwietnia do uzgodnienia Komitetowi E- 
konomicmnemu ministrów, który w zasadzię 
(protokół mr, 98) uznał za wskazana przeka- 
zywać warsztaty kolejowe w ręce przedsię- 
biorstw prywatnych. Dnia 20 kwietnia Ko- 
mítet Ekomomiczny rozpatrywał ponownie 
tę sprawę i zaproponował pewne daleko 
idące zmiany w projektowanej umowie; 
wobec czego muszą być wdrożone ponowne 
pertraktacje z Towarzystwem”, 

Dalej donosi p. Jasiński, że o ile Wafkol 
nie zgodzi się.na zmiany w umowie — sprawa 
upadnie. Mimo wszystko jednak, kontrakt z 
IWafkolem przedstawia p. J., jako „bardzo 
korzystny dla interesów skarbu pańsiwa” — 
i twierdzi wreszcie że polski charakter przed- 
siębiorstwa bylby zabezpieczony przez to, że 
dyrektorem byłby Polak. 

Tyle p. Jasiński. | 

Prawda — jak to wszystko w liście po 
wyższym wygląda ładnie i „w porządku”! 
Szkoda tylko, że człowiek na tak poważnym 


-jak minister, stanowisku — ma odwagę uspra- 


wiedliwiać się tak... niepoważnie. , 
Przedewszystkiem mija się p. Jasiński z 
prawdą twierdząc, jakoby na dyrektora miał 

być upatrzony wrzekomo Polak. 

Wtedy bowiem, gdy kontrakt ten — za- 
wierany przez M. K. Ż. w najgłębszej tajem- 
nicy — przypadkowo dostał się na Światło 
dzienne, sprawa ta przedstawiała się nieco Ù 
naczej, Wystarczy przytoczyć głosy prasy z po- 
czątku marca b. r. up. „Gaz. Por. 2 gr.“ z 2 
marca b. r. nr. 60, „Kurjer Warsz.* z dn. 10 
marca b. r., lub np. „Przegl. Wieczorny“ z 9 
mama b. r. Pisma powyższe zgodnie siwier- 
dzają, że na czele całego tego przedsiębior- 
siwa staje inż. Rotszyłd z Darmstadtu. 

Samo zresztą brzmienie kontraktu prze- 
czy temu, co o „polskości“ Wafkolu utrzyma” 
je p. Jasiński, © 

A o to właśnie chodzi, jakto „śŚciśle* in- 


` |że kontrakt ten ulładano z Wafkolem za wie- |cy komunikat: 


państwa. 


| budowy Pea kol. w całej Polsce, wit- 
snemż siłami i pod tak „przecież korzystnymi: 
warunkami, projekt zatwierdzony. a! czasu 
przez wicem. inż. ' Eberhardta 


6 A 


formuje p. Jasiiski kom. .sję budżetową Sej- 
mu. 

iPozatem sprawa zawierania umowy nie 
przedstawia się niewiunie, jakby to wyni-| - Pi d R 
kało z listu p. Jasińeliiśgo, który utrzymuje, Wojska; w pismach ukazat się nastepuje 


dzą i porozumieniem wszystkich ` inieresowa- 


nych czynników rządowych i Izby kontroli „Wobec | aie, stawianych przes 


rad zalożycielom "Towarzystwa „Wańikol*— 
w sprawie wydzierżawienia warsztatów k 


Kontrakt bowiem 'w czasie, gdy przypad: ejowych w Pruszkowie, Towarzystwo ;, Wat 


kowo dostał się — dzięki inżynierom kolejo- kol“ ustało za Niemożliwe dla siebie obję- 
wym — do wiadomości prasy, był już przes cie warsztatów i zuawiadomiło o a mini- 
M. K,ż. z Wafkolem — coprawda nie formal- sterjum kolei“, i 


nię zawarty, bo tego M. K. Ż. na własną rękę 
zrobić przecież nie mogło — lecs ' w głównych 
zarysach ułożony! 
I za to właśnie, że pra icy koly tre- 
ścią jego oburzeni, wyciągnęł! go z przepasi- 
nych tajników M. K. Ż. na światło dzienne, za 
to skierbiwał przeciw nim p. Jasiński cały swój 
teror bezmyślny, wydawał ukazy nakazujące 
milczenie „© zarządzeniach służbowych (!) M. 
K.ż.* jak skromnie nazywa on Swój: inte- 
res z Wafkolem — ma to zawiesza? w służbie, | 
groził wyśdaleniem, usiłował. krępować pod- |. 
władnych „słowem honoru* że będą milczeć, 
4. di trid: i 
Jeżeli umowa zawierana była z wiedzą 
innych czynników rządowych i tak była dla 
kraju korzystną, to gdzież powód, by ©krywać 
ją tajemnicą, i-z jakiego powodu — gdy fa- 
jemnica się wydała — dostał p. Jasiński takie- 
go ostrego szału, że aż inni musieli go przy- 
prowadzać -do przytomności?! 

Jeżeli umowę układało się z wiedzą Izby 
Kontroli Państwa, to dlaczego pewna ©s0bi- | 
stość obchodziła członków tej Izby i usiłowała 
ich — coprawda bez skutku — obrobźć i prze- 
komać, że to tæki złoty dla kraju Inżeres?! 

Wszystko to są rzeczy bardzo dziwne i rzu- 
cają one na list p. Jasińskiego światło wielce 
charakterystyczne! 

Również nie jest ściśle zgodne z prawdą 
to, co pisze p. Jasiński o tych posiedzeniach 
komitetu ekonom. Rady Ministrów, na których 
omawiano „uzgodniony“  wrzekomo już przez |viś ajent defensywy, urzędującej jeszcze ciągle W 
wszystkie czynniki kontrakt z 'Wafkolem. Tamopolu i polecił zdjąć ze ściany ooo wa 

Bowiem na pierwszem posiedzeniu wice- |! i 
min. Eberhardt referował tylko sprawę odda- 
wania taboru kol. wogóle tabrykom (prywat- 
nym do naprawy, motywując to brakiem war 


A więc kampanja, jaką 


które go czekały. ' 
Na obaleniu kontraktu z Wafkolem spra- 
wa ta jeszcze się wszakże nie kończy. 


Swieto 1 


(Korespondencja własna. 


Zapowiedziane na godzinę 10 rama uroczysta 
zgromadzenie majówe ściągnęło do sali Rady 
miejskiej tłumy robolników i robotnie $ spory sa- 
stęp inteligencji. : 

Zgromadzenie zagaił tow. Kaniuk, wskażując 


W czasie zabawy wydarzył się incydent, na- 
suwajacy smutne refleksje: Na sali. zjawił = jar 


sztatów odpowiednio urządzonych i „brakiem |ściwych czynników ą. 

sił technicznych* (robotników i techników). Oswiécin Mal 1a 
jednak na następnem edzenini Ko- - | 

air ekon. wystapil p. mem z wnio WIGGI SAA opo: ska, 

skiem o zatwierdzenie umowy z Wafkolem, (Korespondencja iasa). 


Komitet ekon. wniosek tem odrżucł! Ale to Tegoroczny obchód pierwszego maja wypadł u 
już mie jest zasługą am; p. Fberhardta ani p.|nas nader imponująco. W punkcie zbomym ze- 
Jas'ńskiego, który w swym liście sprawę tak |praly się o godz, 10-ej rzesze robotników z fabry- 
niewinnie przedstawia. ki narzędzi rolmiczych, Kolejarze, robotnicy m fa- 
Nadmieniamy tu, że kontrakt z Wafkolem |bryki papy, z garbarni, robotnicy budowlami, a 
w ostatecznej swej redakcji: (i to w tej, wja- | nadto około 1,000 wygnańców ze Śląska Cieszyń- 
kiej przedstawiliśmy go w poprzednich arty- |skiego, przebywających w tutejszych barakach. 
kulach „Robotnika”!) różni się znacznie od Kilkotysięczny pochód wraz ze sztandarami i 
pierwotnych zarysów umowy z Wafkolem | muzyką na czele ruszył o godzinie df-tej ku miastu 
przez M. K. Ż., ustalonych! A te zmiary, to |głównemi ulicami do Rynku, gdzie wygłosił ob 
również nie zasługa p. Jasińskiego, lecz tych szerną i piękną mowę tow. poseł Smulikowski. Po 
pracowników kol. którzy przed opinją publ. |nim przemawiała tow. Winnikowa ze Śląska Cie- 


przeprowadziła Į st 
prasa przeciw umowie z Waikolem, odniosła ju 
skutek i urażowała kraj 0d mljardowych eny A 


Nr. 121 


TIEPE EASE A EDEA BE SDAA > 10.2 TAA DA A PL M AAEE 


Must mieć ona jeszcze echa dalsze, mā- 
stępstwa iakie, jakie mięć winna w każdym 
należycie zonwganizowanym ; na zdrowych za- 
sadach zbudowanym społeczeństwie, gdzie ist- 
nieje jakaś kontrola, sumienie publiczne i od- 
powiedzialność. 

Nie dość na tem, że itranzakcje z Wafko- 


_ flem zostały unicestwicne. Muszą obecnie po- 


nieść jeszcze odpowiedzialność ci, którzy tran- 
zalkcje te przeprowadzali i chciel; je przetor- 
sować wprost gwałtem! Taka afera jak Waf- 
kol, to przecież nie sprawa prywatna i nie sa- 
mą tylko mniej lub więcej udatna tranzakcja, 
ale zarazem*egzamin, dowód uzdolnienia i su- 
mieńności tych, ua których ciąży odpowiedzial- 

ność publiczna! , 

Dość już było afer które kraj i ośmieszyły 
ina ciężkie naraziły straty, dlatego że wydo- 
awały się na sede dzienne dopiero po 

sie. 

R nja publiczna winna podwoić czujność 
olę. Więc w sprawie kontraktu z Wat- 
zastrzegamy sobie 'głos raz jeszcze, 

i Kor 


Kole 


-go Maja. 


Po odozytaniu rezolucji majowych O. K., W. 


rezolucję domagającą się wyrzucenia 
a Międzynarodówki czeskich marodowych socjali- 
stów, co również zostało jednoglośnie uchwalone, 

Wiec zakończona wyrażeniem całemu Klubo- 
wi Posłów Socjalistycznych czci ń podzięki za pracę 


ler ojc mna dlp 
wą e o ISM A piis mpag 7 


Krechowice-Broszniów. 
(Borespondencja wlasna). 
święto tgo maja obchodzono tutaj nader uro- 


dzyjściie. 
O godz. 9 rano poczęli się gromadzić towarzy- 


jatea ug Pags 


odkryli konszachty z Wafkolem, a których fp. | szyńskiego i tow. Szczurek. 


Jasiński za „złamanie tajemnicy urzędowej 


później tak ścigał! A następnie zasługa prasy, |ców „Stapińczyk”, nauczyciel szkoły 


która wszczęła alarm. 


A jeszcze jedno pytanie: Dlaczego to p. |teresów chłopów małorolnych z interesami nobot- 
Jasiński w swym liście do pos. Głąbińskięgo | ników, wzywał do wspólnej pracy na niwie ojczy* | 
nie wspomina nie o istniejącym przy M. K. Ż.lstej i do walki z reakcją, oraz paskarstwem. 


Nastepnie w imieniu skrajne) lewicy ludow- 


powszechnej, 
który w przemów. da- [A taęka puina w. ranha eigi dole pie 
swem ieniu podniósł łączność pas. 


„pret M Wiari =>" lice ważytuo na owej drodze, zam w si wyoaorać jakąś nieznana, ducho 


(Impresja sprawozdawcza). 


IW żadnym z dotychczasowych utworów 
mie ukazał nam się potężny, wej fig 
twórczy duch Zófj; Wojnarowsikiiej w tak ol 
śniewającej błyskawicy rewelacji swojej isto- 
ty, jako zwiastuna bliskiej już może Przyszło- 
ści, jak w ostatnie wydanym poemacie p. t, 
„Proletarjat*. Utwór ten tem jest wielki (nie 
waham się użyć tego wyrazu, który mi się 
wprost wcisnął pod pióro, siłą konieczności, 
po głębokim namyśie), jako dzieło Sztuki, że, 
będąc wyrazem najgłębszych przekonań, (prze- 
świadczeń społecznych poetki, jest jednocze- 


„śnie dziełem niepokalanego, czystego amtyz- | zo. 


Mocy! 

Jest w tym, z głębi duszy twórczyni wy- 
dartym, jakby krwawiącym jeszcze poemacie, 
dantejska, namaszczona powaga witajemniczo” 
nego aojdy (śpiewaka, piewcy), który mam 
opowiada o rzeczach koniecznych a nieuknik- 
nionych, ujrzanych przez siebie w Wieczmo- 
ści, są esktatyczne, prorocze uniesienia, bẹ- 
dące na poziomie „Przedświtu” i „Niebo 
skiej“ «dą od niego da: kosmiczne, wszech- 
ludzkie tchnienia Shelleya, i powiewa mad 
nim wysoko przez cały czas przez poetkę trzy- 
mamy, a jakby z pnometejskiego ognia, skra- 
dzionego bogom, utkany, sztandar Wiary W 
Człowieczeństwo, i w prawdziwe zwycięstwo 
r a rieva an wideptanego w 

obłudników, hasła: KOCHAJ 


m w jaki w nim stężsła kwawa; płomiena,|gqq IO? 


wulkaniczna lawa natchnienia, z rzy 
czy do nas wielkim głosem miedola, ponie- : 
wierka -i krzywda miljardów ludzi, ze wszyst- 
kich krajów i czasów, gdzie i kiedy mia? miej- 
sce wyzysk tudzkiej pracy, od Prawieków! ; 
Poprzez potężnego iducha ipoetki-Sybilli, jak 
przez donośny (bo nawet z niepamiętnych, 
zda się, czasów przynoszący dźwięki) rezona- 
tor, krwawy Krzyk buntu, oburzenia i skangi 
miłjardowych,  proletanjackich tłamów, ido- 
chodzi do nas z niezgłębionego Mroku Wie- 
ków, niby głuchy, zmieszany szum jakiegoś 
morza | ludzkich Tez, krzywdy i męki! Ale ten 
jest także Kkiwykiem spiżowej, . tatali- 


m Zołja Wojnarowska.  Proletariat, poemat. 


'zyszenia Snożywców .Radomianin”* w Boditnid: 


Lecz przedewszystkiem idzie w uim ku 


¿nam mieznana (a jednak budzącą radosne 
eony rez wyje 


bliska), i przewracają- 
prorocki wiew sybil- 
Hiski, ję iger fro Aardt (Jej. stalowy, 
miarowy krok aeng już kiedyś przed laty 
w cichym, a jednak dochodzącym mnie wiy- 
raźmie, pomimo turkotu doróżek, brzęku kaj- 
danów partii politycznych zesłańców, pędzo- 
nych dokądś późnym wieczorem w Warsza- 
wie). , 
Od poematu Wojnarowskiej idzie potęż- 
dech, nowych, zbliżających się do mas czasów! 
Ta jego mowioczesnóść, ten jego prawdziwy 
tuturymm (tak mieraz obcy przelewającym Z 


- Warszawa —. 1921. Nakładem Robotniczego Stowa- pistego w próżne, estetyrującyrt smobomh) 


stanowi qiówny artystyczny, jego urok, dający 


Po: południu odbyła się w Drzeztnie ssbews 
iudówa pod golem niebem, na której przemawiał 
jeszcze na ogólne żądanie tow. Jar. 


wa moc! Wioną od niego wtajemniczenia w 
Przyszłość, niby, od AA pogłębionych, 
rewelacyjnych wizji Wellsa! A zarazem go- 


stała w nim nieubłaganie, z orla mocą prae- 
nikania wzrokiem ducha, obnażona podłość, Drohobycz. 
zmurszałość i obłuda tego, „ginącego świata“ (Korespondencja własna) 


krzywdy i wyzysku, tego „starego porządku”, 


co „Się (już wali“, strojąc się świ cgo oi A Very a w pa, 
" J uroczys: o z. ramy 
ES SKORE zagładą w imię ć w ideały robotnicza rafinerji „Galicja“ odegrała na ulicach 


i DE ZEG 
acisk na męskość, rycerskość, 
twórczego, potężnego 


dj pd w 
DZ 
chowskiej (Gabryeli), i niekiedy u zie go niw i naszej partji w Drohobyszu. 
nickiej, w jej wizjach Ststiny (Sykstyńskiej rp o zmaczeniw święta 1 maja 
kaplicy), z cyklu „Italia“, Ciekawie pod tym |wygłosił tow, dr. Dręgiewicz ze Lwowa; następ: 
względem zapowiadała się Marja Komornicka, |nie przemawia! tow. Denasiewicz, Rezolucja mx 
lecz umilkła przedwcześnie, nie wydobywszy ot została przyjęta przez akiamację. 
się z mgławie twórczych. uformował się imponujący 
„Napisał kiedyś Maksym Gorkij, że nie pochód, który przeszedł przez główne ulice mia. 
powinno nas dziwić to wszystko, co się dzieje jeta do stow. robotniczego, przyczem po drodze po- 
od kilku łat w Rosji, jeżeli wejrzymy w tę |łączył się z pochodem tobotników żydowskich. 
otchłań krzywdy i męki, w jakiej był pogrą- robotniczem  przemó- 
żony. lud ńesyjski w ciągu szeregu wieków.|wół tow, Denasiewicz i następnie zgromadzenie 
Ta sama otchłań wyzysku i niedoli, w jakiej |zostało rozwiązane okrzykiem: niech żyje P. P, 8. 
tenal i tonie dotychczas Proletarjat Ludzkości jniech żyje solidamość międzynarodowe, 
od lat już może setek tysięcy, krzyczy do nas Wieczorem tegoż dnia, odbyła się zabawa In 
wielkim głosem poprzez Mrok Wieków z u-|dowa w sali Kasy chorych. 
tworu Zofji Wojnarowskiej, i dlatego utwór 
ten jest wielkim! ; 
Waclaw Wolski. 


Przed 


| 


AR 


` wisłości i suwerenności. 


ESERSE 


Nr. 131 


Kronika polityczna.| 


Rada ministrów obradowała w niedzielę 
ad godziny 1 do 3 po poł, w kwestjach, zwią- 
wanych z rozstrzygnięciem sprawy górnośląs- 
kiej. Postanowień nowych mie powzięto. 


Jak: donosi „Ga, Pon.“, tymczasowym 
komisarzem plebiscytowym dla Górnego Ślą- 
ska w miejsce p. Korfantego, został miano- 
wany adwokat p. T z Daens, . 


| W zakończeniu korespondent 
wyraża nadzieje, że rokowania poiat oM. 
skie w Brukseli przyczynią się do zbliżenia 
dwóch sąsiadujących z sobą narodów i zatar- 
cia wszelkich śladów nieporozumień ię zatar- 
gów z ostatnich kilku miesięcy. 


Strajk w- Mii 


Londyn, 8 maja. 
(PAT). (Havas). Związek robotników 
transportowych i syndykaty kolejowców ogło- 
siły wspólny manifest do wszystkich Swoich 
członków, wzywając ich do powstrzymamia się 
od. wszelkiej pracy przy ładowamiu węgla na 
statki lub wyładowanie ze statków. 


riesime Mary fnieni w śzwaci. 


_ Stokholm, 8 maja. 


(PAT. (Havas). Obie Izby ustawodaw- 
cze przyjęły ustawę, znoszącą karę śmierci, 


Mozna amnestii W Finlandi. 
AN l Helsingtors, 7 maja. 
(PAT). (Radjo). Wniosek a rozszerzenie 


Minister Sapieha hinas- z „poz sika do 
Paryża. Przed wyjazdem z Londynu odbył on 
konferencje z lordem Curzonem oraz innymi 
angielskimi mężami stanu. 

+4 


+ 
Biuro Prasowe Ministerjum Skarbu 
munikuje: 

sobotę, dn. 7 maja odbyło się w Mini 
sterjum Skarbu posiedzenie Rady finansówej,|- 
ma którem omawiano preliminarz wydatków i 
kr zę na rok 1921 r. 

(W przyszłym tygodniu preliminamm bẹ 
zie przedłożony Radzie Ministrów, a następ- 
nie zostanie wniesiony pod obrady Sejmu. 

= i 

Naczelnik Państwa: postanowieniem z dn. 
20 Kwietnia b. r. mianował Tytusa Filipowi- 
cza radcą legacyjnym I klasy poselstwa Rze- 
ezypospolitej Polskiej przy Rządzie Rzeczypo” 
epolitej Francuskiej, z zachowaniem mu tytu- 
łu ministra pełnomocnego i jednocześnie od- 
wołał z tego stanowiska Mikołaja  Jurystow- 
kiego. 


koj 


Wiadomości telematiczne 


— Według oficjalnego komunikatu a Angory 
rozpoczęły wojska, tureckie ofensywę i już pierw- 
szego dmia zajęły miejscowości Bigabi (w odległo- 
ści 85 kilometrów od Halihehir). 

— Zaprzestanie dowozu węgla a Górmego Sig- 
ska z powodu tamtejszych wypadków zmusiło au- 
strjacką dyrekcję kolejową do daleko idących o- 
greniczeń ruchu, o0 nastąpi prawdopodobnie od 
środy 11 maja, 

— W decydującej walee matdhu o wszech- 
światowy championat w New-Yorku, Zbyszko-Cy- 
ganiewica zwyciężył swego głównego 


Kronika sejmowa. 


W poniedziałek o godz. 5-ej odbędzie 
się plenarne posżedzenie Zwiazku Polskich 
Posłów Soc. Obecność wszystkich tow. po- 
słów konieczna. 


Telegramy. 
Sprawa odszkodowan. 


LLOYD GEORGE © ULTIMATUM SPRZY- 
MIERZONYCH. 


Londyn, 8 maja. 
(E. E). Na zebraniu związku nanodowego 
tmionistów w dniu 7 mają Lloyd George wy- 
glosi] przemówienie, w którym poruszył mię- 
dzy inmemi sprawę ultimatum 


przyjmą umiarkowame ` 
im przez sprzymierzonych. Kiedy | 
pełnią warunki traktatu, Har og roz 
nia, wówczas będą mieli prawo żądać od | 
sprzymierzonych, alby zmusiły także i Polskę 
do poddania się klauzulom traktatu. 
NARADY POLITYCZNE W BERLINIE. 
Berlin, 8 maja. 
(PAT). Wied. 'B. K. Komisja spraw za- 
granicznych zajmowała się wczoraj wieczorem 
w obecności sekretarza stanu Hirscha i pre- 
zydenta Banku Rzeszy Havensteina kwestją 
ultimatnm. Wywody sekretarza stanu i prezy- 
denta Banku Rzeszy miały charakter . czysto 
informacyjny. Według sprawozdania dzienni- | 
ków większość mówców oświadczyła. się za od- |dzielmicy( Wolska 44), odbędziesię się ogólne z8- 
rzuceniem ultimatum, [pranie paee 
pret ca Powązki, Jutro 
go oreda Mm DON FLOTY diellcy (Owopowa 80 m. 10), odbędzie są ogól 
ze zebranie członków dzielnicy, 
 Naqen, 7 niaja. Kole:owa org. P. P. S, Jutro o g. 5, w lokalu 
(PAT). (Radjo). Pi flota refalis. O. KE R; (At. Jerozolimekie 56), odbędzie uk po- 
otrzymała z Moguncji rozkaz p wania | siedzenie 
się do dłuższej akcji na nk SA 


A cóś: AE 


IE 


1 inda par. 
Dzielnica Praska. Dziś o g. 7, w lokalu dziel- 
nicy (Brukowa 29), odbędzie się OIG S. 
mitetu dzielnicy praskiej, 

Dzielnica Powiśle, 
dzielnicy (Solec 68), odbędzie się posiedzenie ko- 
mitetu dzielnicy Powiśle, 

Dzielnica Woła-Czyste, Dziś o g. 7, w lokalu 
dzielnicy (Wolska 44), odbędzie się posiedzenie 


podaje GoęGiiĄCE 

konferencji TT 4 dniu 6 maja | 
pod przewodnictwem Hymansa: Obie dele og 
cje wyrąziły zgodę na omówienie dstarw,. 
które mogłyby doprowadzić do ugody w. spra: 
wach polityki zagranicznej, wspólnej. obrony 
granic, oraz uzgodnienia polityki ekonomicz- 
nej. 


=P „Biok* Związków La Tat 

‘Publ: Dziś e się plenum 

| o ge 3 pms Kutyna Bom z 

äna, Obecność. w pełnym. składzie 

zblokowanych związków de ini 

„Echa strajku robotników Zarządu Budownictwa 
Wojskowego twierdzy Modlin. 

ÓW dn. 2 maja sod-poludnia zastrajkoweli 


w rokowaniach przyjęto za zasadę, że 
porozumienie ma być oparte na vznaniu zu- 
pelnej równorzędności “dbu państw, ich nieza- 


Fakt, iż obie delegacje, wyrzekając się do- 
tychczasowego, pełnego rezerwy stanowiska. 
zgodziły się na prowadzenie rokowań w Spra-, Są 
wie zasadniczych wytycznych polityki obu kra- | płat, wynikające z niedbałego ô pelnego | ja- 
jów w stosunkach wzajemnych, stanowi dobrą |żenia traktowania tych spraw ze stony: adinini- 
wróżbę na przyszłość. Jest rzeczą prawdopo- | stracjł. f. 
dobuią, iż à ile pominięte zostaną pewne szcze- 
góly, stanow'ące źródło nieporozumień, roko“ | cały ogół robotniczy zażąda! od zarządu przez 
wanig przybiorą bardziej ogólny charakter. |ich del 
wora sporne zarówno polityczne jak i gospo- Już o Sej wieczorem 

darcze będą rozważane i regulowane z u-|i zawiademiono robotników. a ann igelek- 
wzglednieniem wzajemnem interesów obu nią że jeszcze tegoż dnia otrzymają wymagro- 
stron dzenie za pierwsze 2 dekady (20 duid kwietnia, 


Modlin. 
Strajk wywołały sporadyczne : 


ia iwy- |; 


o g. 7, w kata dziom, którzy 


botiey zatrudnieni w Zarz, Bud. Wojsk "oj prendes es So 


| ak 7 
przyjmuje codziennie od g. awe 
Stanęły wodociągi, elektrownie, wok. a 


„ROBOTNIK”, poniedziałek, 9 mają 1921 re 


W sprawie wydalenia 
Pracowników Gł. Orzędu Waiki z lichwa. 


Depesza szefa Głównego Urzędu Walki z Li- 


fenwa da naczelnika Okręgowego Urzędu na m.. st. 


(Warszawę z dnia 26 kwietnia r, b. za nr, 952 na- 
kazuje: słwłbę wywiadowczą z dmiem 1 maja r. b. 
skasować. Wszystkich wywiadowców: po wypłace- 
niu pensji i odebraniu legitymacji, zwolnić, 

W tem sposób 84 pracowników, utrzymują- 
cych ze swej pracy 580 członków rodzin, zostało w 
18 godzim przed wykonaniem powiadomione o po- 
zbawieniu ich pracy, z wypłacemiem tylko 1-mie- 
sięcznej pensji, 

(Zmalezienie pracy w warunkach zupełnego 
zastoju przemysłowo-handlowega i makazanej 30 
procemtowej redukcji urzędów, jest rzeczą bardzo 
trudną i wymaga dłuższego czasu, a tem samem 
środków, których wydaleni urzędnicy z kategorji 
od MM do 7, mie mogli sobie zaoszczędzić, gdyż 
skromne pobory urzędnicze wystarczały hi tylko na 
wegetację. 


osób, poświęcających swe siły i pracę dla Pañ- 


czasu, niema prawa do żadnego odszkodowania; 
artykiułów pośrednich miema, wobec czego wypła- 
cenie f-miesięcznych poborów est bezprawmem, 


LECA urzędnicy Urzędu Walk? a Lichwą 
byk urzędnikami stałemi, pracującemi dłuższy 


a robotniczy: 


mają za to bezzwłocznie przystąpić ch za- 
jęć. Tami sobotnie PERA RECZ dopiero 
4 maja po południu, z tą różnicą że za II dekadę 
kwietnia dano im 3% mależności. 

Z tego wynikałoby, że dopiero protest za- 
mieszczony w „Robotniku* z dn. 8 maja choć czę- 


Dziś o g. 7, w lokslu | sejowo uly? doli nieszczęsnych 


Oto parę fragmentów ilustrujących prowoka- 
cyjne poczynania zarządu, "e zmusiły robotni- 
ków do strajku: 

t) p. naczelnik zarządu, ISS typ „ar- 
miejskawo inżeniera” z czasów smutnej pamięci 
gospodarki rosyjskiej, usuwa wytrwale ludzi facho- 
wych, pożytecznych 


Dzielnięa Wola-Czyste, Jutro o €. 7, m lokalu eagen uchodźców niefachowych, ale po- 


jg ao a 

2) stosuje środki gwałtowne, up. każe lu 
„mu się nie podobają opuścić robotę, 
twierdzę i zajmowane lokale w ciągu 12—24 go- 
wy w przeciwnym razie wysiedla a pomocą po- 
jeji; 

ERa 

cinami, ramy okienne ę z półtorówek nieo- 

bihiak ttp 


| Nasuma się. APEE E 


partament Byd. Wojsk, M. S, Wojsk. do którego 


BOTH 
ht nm = r 
AKI We i + przecież zwraca]; się delegaci robotników, a o ile 


wie to 00 zamierza s tą sprawą zrobić. K. 


Mich ialfurałno-oówiatowy. 


j o ruchu socjalistycznym niokieś: w. Polsce, 
erownikiem S, B. K, M, jest tow. Andrzej Szar- 
Sekretarjat Generalny mieści się przy ul. 
(tel, 230-44). Kierownik naczelny 


Ze Zw, Polskiej M/odz, Rob, „Słła*, Sekcją Hi. 
Literacka Koła imienia a. Piłsud- 


o: Aimearaga skiego zawiadamia, że dnia 9 maja r. b. o godz. 


7 i pół. wiecz, odbędzie się zebranie Sckcji w 


lokalu Koła, na którym kol. Stefen Domański wy- 
„Pierwotna organizacja Pañ- wy w całej eozciągiości jest bezwzględną koniecz- 
jnością państwową 


głosi referat p. £ 
stwa Polskiego", 


Głosy czytelników, 


Bezprawne aresztowanie w dnia 1 mają 


Szanowny Pania Redaktorze! 
W imię dobra publicznego i sprawiedliwości 
prosimy o zamieszczenie w pańskiem piśmie po- 
niższego: 


Dnia 1 maja o godz, i po południu w czasie 
przejścia pochodu socjalistycznego przez Krakow- 
skie Przedmieście, żandarmenja aresztowąła kilku 
żołnierzy za to tylko, że byli podówczas na. ulicy; 
w następstwie skazamo ich ma 28 dni aresztu. 

Między innymi zosta? aresztowany jeden z nä- 
szych kolegów, który, jak i my wszyscy, powrócił 
niedawno z frontu, aby w Seer módz skorzysteć 
z czasu, pogłębiając swą. wiedzę. 

Takie bezpodstawne aresztowania è osadzania 
w więzieniach zdarzały się tylko w Rosji, 

Tym faktem zostaliśmy bardzo rozgoryczeai, 
gdyż nie przestaliśmy się łuduić, że hasla, Które 
wypisano na sztandarach w r. 1918, gdyśmy szli 
na bój, w kierunku Lwowa, Pińska, Mińska, cty 
brać t. j., Wolmość, Równość i Braterstwo, wciąń 

jesmze Obowiązują, Jest to dla nas tem boleśniej- 


iNech wiedzą, że dla zdrajców, tehórzów i la- 
paczy mamy tylko pogardę. 
Koledzy wojskowi i bezterminowo urlopowan! 
Wojskowych Kursów Usupeźniających, 


Listy do Redakcji, 


O ukrócenie nadużyć przy wymianie p'eniędzy, 
Szanowna Redakcjo. 

Przejeżdżając w drodze powrotnej z Ame- 
ryki, wraz z grupą reemigrantów, przez stację 
Zibąszym, byłem świadkiem wyzysku, którego 
efiarą padają rodacy nasi, powracający z Ame- 
ryki i uważam za swój obowiązek poinformo- 
wać o tem szerszą publiczność, za pośredni- 
ciwem poczytnego pisma Panów. 

Sprawa, o której chcę mówić tak % 


w i Go w 
Zbąszynie, na stacji kolejowej — w budynku 


ce zdobyli trochę grosza. 
rządowe winny tors na to uwagę; 
reemigranci nasi 


Z poważaniem 
i A, Gwiazdowski, 


Dr. Józef Landsberger- 


choroby wewnetrzne, 
"Nowogrodzka 43, od 5—7. 


> Ordynacka), 


Decydująca: STEKKER student pra 


wa (Polska) — 
PO wę U 


A (Litwa) KORNACKI.D DEKKER, SELI- 
ARLSEN i KOÇH-SANDACZENKO, 


Plta walkami nowy program atrakcyj. 


Kronika. 


STAN POGODY ` 
(według danych Państ. Instytutu Meteorol.) 


Prawdopodobny przebieg pogody w dniu dsi- 
siejszym: Przeważnie dość pogodnie (ua północ 
zachodzie Polski wzrost zachmurzenia i możliwy 
dzobny opad), wzrost temperatury, umiarkowane 
wiatry z kierunków południowych. 

Temperatura najwyższa wynosiła wczoraj w 
Warszawie + 18,98, najniższa + 4,79, . 


Memorjał w sprawie sprzedaży alkoholu, Pol. 


m Ustawie o ograniczeniach w sprzedaży napojów 
alkoholowych z dnia 28 kwietnia 1920 r. W me- 


nia potomstwa, 8) Alkoholizm zwiększa ilości za- 
, | oroweń ma choroby weneryczne, na gruźlicę oraz 
ilość semobójstw. 4) Zwiększa iłaść nieszczęśli- 
iza! wypadków przy pracy. 5) Prowadzi do zubo- 
żenia szerokich mas ludności i obniża ich spraw- 
Gość fizyczną j duchową, a przez to znacznie 
zmniejsza zdolność podatkową ludności, Fakty po- 
wyższe stwierdzeją liczne dane statystyczne, 
' Ustawa z dnia 28 kwietnia 1920 r. nie zabra- 
nia całkowicie sprzedaży aikoholu, a tylko ją ogca- 
miecza i żadne względy natury finansowej nie mo- 
gą przemawiać ma korzyść emi ia tych ograni- 
czeń, Wobec powyższego T-wo Medycyny Społecz- 
nej wyraża opinię, że utrzymanie powyższej usta- 


“laouank | tok Śl DAANA i DAE 
' |żołnierzy bezprawnie aresztują. 


Sądzę, że czynniki ` 


St. Mroczkowski 


Wiz e ACZ 


"M 


ki e o, Zie 


4 
n 


więźniów, o 


` mmościach, 


4 


Bibljotoka > din / więźniów, ... Przedwcześnie 
zmarły przed kilku dniami prokurator Sądu Naj- 
wyiszego, Jerzy Skokowski, po za zajęciami za- 
wodowemi, wiele czasu i zabiegów poświęcał pa- 
$ronatowi dla więźniów, Wtórego był jeduym 3 
śwórców i założycieli, Nie danem mu było tylko 
obleg w czym myśl o urządzeniu biblioteki , dla 
czem często sig zwierzał najbliższe- 

-« Otóż dowiadujemy się, że w celu uczczenia 
gamięci zmarłego, grono najbliższych przyjaciół 1 
kolegów, zaproponowało zebranie funduszu. żelaz- 
wego, przeznaczonego na cel, związany z działalno- 
ścią Skokowskiego, jako jednega z. twówców 
patronatw dla: więżniów, a mianowiwie. utworzenie 
bibijoteki więzienne) dla więźniów. 


Katechizm brzeskt, Znajdujący się w, 'War- 
szawie od r, 1907 w zbiorach Biblioteki ordynacji 
Krasińskich katechizm: dyssydencki, wykonany w 
e. 1058 lub 1554 w drukarni Radzświtłowskiej w 
Brześciu, zachowany w tym jedynym  egzempla- 
rue, był wypożyczony ma wysiawę „Satuka i Kul 
tura Polka ma Litwie i Rusi“, która odbyła się 
w Warszawie w styczniu i lutym r, b, Z wystawy 
tej katechizm znik? w sposób tajemniczy. Obecnie 
tem (bezcenny zabytek kultury polskiej 16-go wie- 
bu został odnaleziony dzięki uczymności p, Zwei- 
bauma, właściciela księgarni i entykwami przy 
ul, Elektoralnej 34, który mrzyniesicną przez ko- 
goś książkę na sprzedaż, . dł Komitetowi Wy- 
stawy, nie żądając żadnego wynagrodzenia, am: 
nawet zwrotu kosztów. ` 


. „ROBOTNIK',ponisdziałek, 9 maja 1921 r. 
<-> << iiini PE S O s h 


Tow, Zach. szluk: pięknych odbędzie się w dniu 
di maja (w środę), o g. 6 wiecz, w gmachu Tow, 
przy pl, Małachowskiego 3. Wstęp na walte zgro- 
madzenie mżją tylko członkowie rzeczywiści, — 
iWszyscy czlonkowie przy wejściu na 2e- 
nie, winni okazać dowód opłaconej skladki caton- 
kowskiej. 
WYPADKI. 

„Tragiezny zgon, Urzędnik ministorjum pracy 
i opieki społecznej w sekcji 4. p. Roman Borowy, 
wczoraj rano, na wiadomość, że z powodu red 
«ji personelu, zostaje zwolniony g posady, dostał 
aiaku sercowego i ma mi w biurze w. 
lokalu po R..G. O. na pl, percae, Lekarz 
pogotowia zastał już tylko trupa, Sta 
wil eparatiżowaną żomę i kilkoro drobnych dzieci. 

Jak siłę bawią pp, udziałowey? Do restaura- 
cji „Alkazar“ przy ul, Królewskiej mr. 11, przy- 
azto trzech udaiałowców westauracji „Wir“ œ ul. 
Jssmej, kucharze: Przybylski i Ładą, oraz kelner, 
Bolesiaw Jankowski. Po obfitej. ma a 1 
ka Haei, Łada DRA cedr í yiskie- 
go do ogródu przy zakładzie, poczem wróci: na $a- 
lę, usiadł przy dobrze podchmielonym Jankow- 
skim i zaczął go całować i ściskać, poczem wyj 
mu a kieszemi marynarki portłej, zawierający 
tys. marek i oddalił się ma bok. Następnie „ser 
deczny przyjaciel“ był ma tyle miedyskretny, żB 
wyjmowane z porttelu banknoty zaczą! chowaś w 
nogawiki dodaje bielizny, Całą tę „operację 
fobserwowała a z współpracowniczek restau- 
racji „Alkazar“, stojąca za bufetem, która zako- 
mamikowała to gospodarzowi. J odebral 
Ładze pusty poriteł, gdyż gotówkę ten już dobrze 
ukryt, Wobec tego, że z ogólnej sumy 58.000 mk, 
brakowalo. 24,000 mk, Jankowski. polecił areszto- 

pi pb 


się przed 


C?łemnoścji na ulicach. Ulice; na których sę Ia- | sąd 


tarnie gazawe, już po; godz. 10 wiecz. toną w cie- 
natomiast na. pryncypalnych ulicach. 
posiadających latarnie elekiryczne, światło pali się 
walą moc, Obecnie, gdy przepustki mocne zostały 
skasowane ji ruch wiiczmy w tej porze jest wiekszy, 
oras wobec długich dni, odpowiednie władze miej- 
skie winny zarządzić, aby wszystkie ulice były o 
świetlone przez całą moc. 


(a) Opłata na rzecz rządców domów. Magi- 
strat m, st, (Warszawy, uzmając konieczność noz- 
strzygnięcia sprawy opłat ma rzecz rządców do- 
mów za rozdawmictwo kart chlebowych i uzmając, 
że zdecydowamie tej sprawy należy bezwarunkowo 
do kompetencji władz państwowych, postanowil 
nwróciś się do ministerjum spraw wewnętrznych 
© przyspieszenie decyzji na przesłany ministerjum 
w tej sprawie memorjał przez prezydenta miasta. 


Komisja Likwidacyjna b. Zarządn Cywilnego 
Ziem Wschodnich podaje do publicznej wiadomo- 
ści, że jej prace dobiegają końca, 'wobea czego 
wszystkie zainteresowane osoby, w szczególności 
zaś b. urzędnicy i. funkejonariusze b, Z. ©. Z. W. 
winni zgłaszać pretensje swe i reklamacja z tytuhu 
stosumku z b. Z. €, Zi W.i Komisją Likwidacyjną 
siajpóźniej do dnia 81 maja 1921 r. pod adresem 
Komisji Likwidacyjnej b. Z, CZ. W. (Warszawa, 
Nowy Świat 60). | 


Nowe urzędy pocztowe - telegraficzne, W u- 
zzędach pocztowych ` Drzewica, powiatu Opoczno, 
Maciejów, powiatu Kowel, Mosty, powiatu Grodno 
1 Linowo, powiatu iIPrużany zaprowadzono służbę 
pocztową w pierwszym telegraficzną a w dalszych 
trzech telegrafirzna i telefoniczną. 


W sprawie przesyłok pocztowych „poste re- 
etańte", Po dniu 1 czerwca 1921 r, adresy przesy- 
teln pocztowych, wysyłamych „póste restante", 
minny zawierać imię i mazwisko odbiorcy, Uży- 
wanie głosek początkowych, cyfr, imion spospoli. 


` tych, nazwisk zmyślonych, lub ‘jakichkolwiek zua- 


ków. umówionych, "jest. niedopuszczalne. 

Wstrzymanie ruchu przekazów pocztowych na 
poeztach polowych. - Biuro Prasowe M. S. Wojsko- 
mych komunikuje: z powodu masowych zmian e- 
dresów osób wojskowych, wywołanych przez de- 
mobilizację armji i połączonych z tem trudności 
w doręczamiu adresatom kwot „przekazanych, wy 
ggg z kraju do poczt polowych, od dmia 10 
. m, wstrzymuje sio ruch. przekazów. pocztowych 
e kraju do poczt polowych. Natomiast wysylanie 
przekazów z poczt polowych do kraju pozostaje 
nadal bez zmiany. Kwoty pieniężne wysyłane z 
kraju adresatom prywatnym. do miejscowości, irtó- 
ra obsługują poczty polowe, wysyłać można od dn. 
10 b. m. tylko wedlug ogółnie obowiązujących 
przepisów pocztowych, t. j. jednorazowo „przesłać 
można najwyżej 5000 mk. i tylko zamkniętych, 
aależycie lakiem opieczętowanych listach warto- 
«iowych, za przepisaną opłatą, 

Sprzedaż znaczków stempłowych w komisa. 
fatach, Na ekutek wzmianek w prasie o zakazie 
przedaży znaczków stemplowych w komisarjatach 
iraz dzięki zabiegom i staraniom komendanta po- 
icji, magistrat przyznał dla wygody publiczności, 
ałaiwiającej w biurach komisarjatów . sprawy, 
wiązane z opłatami stemplowemi, wydanie po- 
memogólnym komisarjałom na ręce osób upoważ- 
s wg awansów w znaczkach stemplowych miej- 


ZEBRANIA I ODCZYTY. 


„Zebranie lekarzy-dentystów. Dziś w sali Tow. 
dygienicznego (Karowa 31) odbędzie sie walme ze- 
e <oroczne zwiąnku gaw lekarzy- 
dentystów. W pierwszym terminie o godz. 6 i pół 
iviecz., mastępne tegoż dnia o godz, 7 i pół wiecz. 
t z prawomocne bez względu ua ilość obec- 


„Kursy esperanta, (W poniedziałek 16 ja, 

z lokalu Polsk. Tow, Esperantystów sei 19 

1. 6), rozpocztie się nowy kurs esperanta, Sekre 

„zat Tow, przyjmuje jeszcze zapisy w poniedzia- 
s, dn. 9 i.w czwaniek, 12 b, m, od 8 do 10 w. 


jehylenią wyroku i i 


7 kase, w polu Mokotowskienz nastąpił 
wybuch kapsla od gramatu ręcznego, 
radiem zostali: 18-letni Teofil Czapla 4Chmielua 
nr, 126), który ma oberwane palce u rąk i etu 
Stanisław , Połrzebski . (wezorajszy solenizant), żoł- 
nieis 1 pulku szwoleżerów, zamieszkały przy ul. 
Tarczyńskiej nr. 6 Pogotowie przewiozło obydwa 
poszwaukowanych do szpitala Dzieciątka Jezus, 

Kamieniem. Na ul, Rakowieckiej przed di- 
mem wr, 31, został uderzony kamieniem w. głowę 
przez nieznanego sprawcę 42-letni Stamistaww Mi- 
kołejczyk (wczorajszy solenizamt), zamieszkały 
ul, Grodzkiej mr, 83. Lekarz 
dziwszy ranę tluczoną głowy, 
czyka do szpitala św, Rocha. 


Zbrodnia samochodowa, Przy zbiegw m, 
f'hmielnej i Nowego Światu, samochód misji frane 
ruskrej nr. 74, prowadzony przez szołera, Jana Kw- 
bisza z garażu w Agrykoli, przejechał 12-letmiego 
Jana Ańtoniaka, wenia, Lekarz pogotowia, stwier- 
dziwszy pęknięcie czaszki i e potluczenie, 
przewiózł chłopca w stanie b. im do szpitala 
Dzieciątka Jezus, 

Pod tramwajem Przy zbiegu ul. Mareza'kow- 
skiej i Złotej, 45le.mi Klemens Wnukowski, a- 
dwokat z Bytomia, usiłując wskoczyć w biegu do 
stał się pod tramwa, i uległ powikłanemu z'ama- 
niu lewego podudzia, owie przewioato Wau- 
kawskiego do szpiłala Dzieciątka Jezus, 

Ucieczka z Aresztu, Z aresztu przy 14 komi- 


przewiózł Mitrołsje 


sarjacie uciekła 20-letria Janina Korzeń (Rudzy- 
mińska nr. 28), Eenh po policję kołejo- 


wą w Siedlcach, 


Z sądów. 


Echa sprawy Kochanowiezów, * 


„W głośnej tej sprawie, o ps tej składów 
i lE. erami ag na wyrok Apelacyjnego 

wnieśli, skargi kasacyjne: urząd: proku: 
osobie p-prokuratora . Wassenbengera (w przedmiio- 
cie zwiększenia wymiaru kary Bolesławowi Kocha- 
nowiezówi i zawieszenia wykonaniw wyroku dla Mat- 
gorzaty Kochamowiczowej, obrońcy zaś poc e 
Kaipio o aan kaczepogiwów ey P 

Ettinger, Rundo i Swieszewski, tag oaz się 
cywilny Koczakowsiki, 

którego akcję o 250.000 marek oddalono. 
Pam Koczikowski, zamiłowany. zbieracz zabyt- 
ków, utracił w oguu rzadką dołekcję bronzów ś 


ki Akta sprawy przesłane rostaną do Sądu Naf- 


wyższego. Sprawa nastręcza wiele 0 aj 

prawnych i o przebiegu jej w instancji 
Tiina nie omiesrkamy zawiadomić 
telników. : 

. SA 

(a) Wygaśnięcie jurysdykcji wojskowej, Wo 
bec wygaśnięcia z dn, 8 maja jurysdykcji wójdko- 
wej nad osobami cywiltemi, sądom wojskowym 
polecono „niezwłocznie przekazać wszystkie osoby 
cywilne i akta spraw ich do dyspozycji odnoś- 
nych władz prokuratorskich cywiilrtyth. 


maa wt wy 


Teatr i Muzyka. 


LEGENDA 0 „PANU TWARDOWSKIM* 
| W OPERZE WARSZAWSKIEJ. 


niż „klasycziego”) jak bywalców „pierwszo- 
rzędnych”, t. zm. tych a pierwszych rzędów, 


— jak, nië w ostatniej linji, szczerych i isto- | 


tnych muzyków. jë 
Niedāärmo to bowiem pierwszy bodaj w 


tym rodzaju i ma taką miarę zakreślony balet 
i. 
'Połączenie Różyckiego z Drabikiem — 
każe się iści rzeczy nie- 
zmyłsłych. 


Dobrze będzie więc zaznajomić czytelni" 


„Walne zgromadzenie Tow, Zachęty sztuk ków z góry z treścią tej P rawdziwej i miecier- 
'skmyeh.. Doroczne walne zgromadzenie * członków i pliwio wyczekiwanej nowości , 


- Redaktor naczelny: dr. F. Per, 
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pogotowia, stwier- 
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Składa się na nią dziewięć obrazów soe- 
nicznych, ilustrujących zapomocą | muzyki, 
kształtu plastycznego i barwy, oraz tańca — 


dzieje mistrza Twardówskiego, od chwili, gdy | *P2s20 


zaprzedał duszę djabłu, aż do chwili, gdy po 
różnorodnych, najdziwniejszych przejściach, 
zawisa na księżycu i w ten sposób wymyka 
się piekłu, które, właściwie, wypno w 
pole. Obraz I ukazuje ,nam pana Twardow- 
skiego w jego prasowai; ałehemik i mędrzee- 
soeptyk, nie umie sobie poradzić ze. swoją po- 
lowiea. Aby jej dokuczliwości amiknąć, przy- 
woltje. diabla. na pomoc, mimo, że weń też 
nie wierzy i że z niego drwi, — II obraz od- 
słania przed pami dachy miasta Krakowa, 
„skąd. djabeł ukazuje Twardowskiemu swoje 
| państwo i potęgę swoją. — W obrazie III Bel- 
aebub kusi mistrza, niczem tragiczne. przeży- 
cia św. Antoniego na puszczy: oto. kopalnia 
srebra w. Olkuszu, pełna skarbów wszelak'ch. 
— IV. obraz dzieje się na „Krzemionkach”, 
pod Krakowem — i przedstawia scenę pod 
pisamia cyrografu. A 
Obraz 


opromieniony sławą czarodzieja, w szatach, 
kapiących złotem i purpurą. Bal na cześć kró- 
ła, który teskniąc za ukochaną swoją przed- 
wcześnie zmarłą żoną (Barbarą Radziwiłłów 


| ducha. — 
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mi egzotycznemi czarami 
dowski, który przybył tu na grzbiecie djabła 
w postaci fruwającego dywanu padyszacha — 


W obrazie VII niósł nas zu- 
"ga żel: Bo": WE, Z caly m 

oit iala prziefp m, z wszystkie- 
cechami: Twar- 


| plawi się po uszy w rozkoszy zmysłowej, za- 


pomniawszy 6 tem, że kiedyś istniała — pani 
Twardowska. Ale voto, w obrazie VIII odarta 
z barw wschodu rzeczywistość. przekonuje go. 
że łatwiej pozbyć się duszy, niż połowiey: na 
„placu przed karczmą Rzym”, dokąd przywio- 
dla go tęsknota za krajem, ukazuje się mi- 
strzowi — pani Twardowska, w całej swej 0 
kazałej rężlmości: Obraz IX i ostatni = wy- 
obraża przestworze międzygwiazdziste, -wi~ 


bytu. 


TOW. AKC. FABRYKI TYTUNIU 


4% $, Szereszewski 


DO SPRZEDAZY DETALICZNEJ 
atworzyło i 
Skiep Fabryczny w Warszą 


przy u. Nowy Swiat 57 


PAPIEROSY Z NAJPRZEDNIEJSZYCH TYTONI 
palies.2 szt 60 mk: 
80 27 szt. 50 mk. 
Nora 20 szt. 45 mk. 
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Vi VI — to dwór króla Stanisła- | 
wa Augusta: mistrz Twardowski chadza ta, | 


ry tutaj komtymnijo doriekania nad tajemnicą | 


S$wierzbę i swędzenie skóry 
didata „(74 usuwa w ciągu 5 dni 


a 2 1) nie plami bielizny — posiadając 
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PREMJERA W us, 

„Blady Niko”, humoreska szubieniczna pióra 
St Ratolda i Marchołta ma istotnie „wisielcowy* 
waki humor, choć pomysł stary i dawno 
wyzyskany w innych teatrach. Rzecz mogłaby się 
dziać wszędzie, nietylko w gospodzie „Pod rudą 
Sowa” w -Montmartrze. Z wykonawców wymienić 
należy pp. Hanusza (tylko głos miezbyt dobry), Ra- 
tolda, Burską, Nowicką, Witkowskiego i Srebrzyć- 
kiego. Z tańców „Noc” w układzie i wykohaniu 
Zotji Pilana, „Valso Chalouppé“ i „Ragtime“ (Ja- 
błońska, Nówiecy i Cesarski) mogły się spodobać. 
„Dobra gospodyni" jest zreczną kolizją małżeńską 
pióra J. Horsta, w której rolę Małgorzaty z wdzię- 


| TEATR PRASKI, „Piękna Marsyljanka”, 
komedja w 4 aktach F, Berton'a. 


rowicnówna grała rolę tytułową z rutyną aktorską, 
lecz bez wdzięku i ciepła w głosie, gdyż nie po- 
siada dọ. tej roli odpowiednich warunków, P. Da- 
szewski miał dobre momenty w scenach drama- 
tycznych jako Napoleon. Pp. Keoki i Zejdowski 
nie wyzyskałi ról sprytnego ministra policji Fou- 
che i Ręquiea. Pp. Staszewski i Skarzyński z ur 
miarem artystycznym otworzyli: postacie Crise- 
moy'a i markiza do Taliemont. Reżyserja p. Konst. 
Tatarkiewicza staranna. M. L, 


m unao 


pr Wielki. Dziś balet „Pan Twardowski” 
i Teate Rosmaitości, Dzis 1 futro „Carewiez A: 


j f Teatr Polski, Dziś i futro „Kupiec wenecki”. 
Premjera „Pana Twardowskiego” odbe | 
è Ą b j 


Teatr Mały, Dziś i jutro „Księga Hioba". 
Teatr Nowości, Dziś „Ostatni walc“. Jutro 


"Dr. Jelnicki Ž 


Choroby skórne i wenery- 
czne !0—1 i 5—7. Panie 1—2. 
Nowogrodzka 22. Telef. 70-43. 


ba a a LEE arty za stym | BAOIK. Tak 
paman pan pazia Aa 
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í) posiada zapach. 
Apteka J. WEROCZEGO ul. Farahan 00 | 


Żąda6 wszędzie. 


Bielizna to majątek | 
i przez to wzorowe gospodynie krochmałą nie żadną mąką, kar- 
toflaną lub Inną, która psuje tkaninę ! żółci bieliznę, lecz cudow- Í 
nym krochmalem nMerawy“. Opak. 1, 4, i Ya f. netto wagi. Ce- 
na przystępna. Żądać wyraźnie płliorawyć z białym niedźwie- 
_dziem i wystrzegać się naśladownictw, i 


Dr. 1. Wapiński 


b. ordynator kliniki szpit. św. Ła- 
ząrza, chor. skórne i weneryczne 
od 11—1 i 5—7. 
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Nowowiejska 4, 


Choroby dzieci. 5 — 6 pp. prócz 
$ świąt. 
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OGLOSZENIA DROBNE 


Dla rodáin, Pensjenatów, Szkół 
pratyw, Rzadka okazja 


k nabycia. po ce- 
nie niższej niż fabryczna zefirów, 


angielski madapolamu, sze- 
wiotów, adw butów robot- 


niczych, rękawic i t. d. „Pośpiech“ 


73, tel. 281-96. 
OBAW. 
konku 


męskie, damskie, naj- 
modniejszych fasonów, 


izy. 

Królewska 41. Tol. 943. | handlowym Sipowski i Ostrowski. 

Dr. Leszczyński Chmielna 49, tel. 242-93, 
Marszałkowska 142, Portret z ograli Qlejny 20. 
e kredkowy b 
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